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N ie  brak tedy  na ziem iach  polsk ich  rud żelaznych , 
które też  w  niedalekiej zap ew n e ep o ce  dźw igania się  
i rozwijania przemj^słu p o lsk iego , odegrają n iew ątp liw ie  
w ażną rolę.

R udy cyn k ow e i o łow ian e w ystępują  w  dużych  
ilościach na w yżyn ie  M ałopolskiej. N ajw ięcej, bo 90 pro­
cent cynku produkuje 
Śląsk  C órny.

R udy cyn k ow e naj­
p osp o litsze na ziem iach  
polskich  to: galm an i blen­
da cynku. B lenda, p o k a ­
zująca się  u nas rzadziej, 
jest bardzo poszukiw aną  
z p ow od u  znacznej za ­
w artości cynku (40° 0).
Jednak galm an biały i czer­
w on y  są  rów nież gorliw ie  
p oszu k iw an e i ek sp loa to ­
w ane, tak, że  n iektóre  
złoża  są  już na w yczer­
paniu.

N ajbogatsze terytorjaj 
rud o łow ianych  leżą  w  za  
głębiu  w ęg low em . Mniej 
ek sp loa tow an e są  p ok ład y  w  okolicach  gór Św iętokrzy­
skich, K ielc i C hęcin. (N adm ienić trzeba, że  znajdow ano  
też o łó w  w  Tatrach i na P odkarpaciu .) Produkcja Śląska  
daje 85%  rudy ołow ianej w  P olsce.

B łyszcz o łow iu , prócz 70 ’/ ri m etalu, zaw iera za zw y ­
czaj drobną przym ieszkę  
srebra (w  ok o licy  B yto ­
mia naSląskunaw etO ,l% ).

Rud m iedzi p o sia d a ­
m y n ie w ie le . Są to n ie­
liczne p ok ład y  i ży ły  tej 
rudy w  okolicach  K ielc  
i C hęcin. D otych czas znaj­
dyw ano je m a n o w ic ie  
w  M iedziance i M iedzia­
nej G órze, w  K arczów ce  
i D ąbrow ie p od  K ielcam i 
i w  K ostom łotach . R udy  
k ieleck ie zaw ierają bar­
dzo znaczny o d setek  m ie­
dzi (ok o ło  12 procent m e­
talu), rzadko spotykany  
w  najlepszych  n aw et k o ­
palniach tego  kruszcu.
N iegd yś dobyw an o  też  m iedź w  Tatrach, w  dolinie K ościel.

O b ecn ie  nasze rudy m iedziane nie są  ek sp loato­
w an e. P o n iew aż  jednak w  dzisiejszych  czasach  ceny  
m iedzi p osz ły  w y so k o  w górę, n a leży  się  sp od ziew ać, 
że  „m iarodajne czynniki" zbadają nasze tereny m ied zia ­
ne i odkryją n ow e ich gniazda, aby udoskonalon ym i 
środkam i n ow oczesn ej techniki podjąć ich eksploatację.

(C ią g  d a lsz y  n astą p i).

Z OBOZU BRYGAD CHŁOPCÓW*)
O rganizacją, na której terenie rozw inął się  ruch 

harcerski w  A nglii, by ły  brygady ch łop ców , po angiel­
sku „the B o y s’ Brigade" (a  krótko Bi-bi). Z a ło ży ł je w  r. 
1883 w  G lasgow ie  Sir W illiam  Sm ith z za led w ie  trzy­

dziestu  ch łopcam i, a w  r. 
-1914 d osz ły  one do dużej 
liczby, ponad 70.000 cz łon ­
ków  w  Z jed n oczon ych  
K rólestw ach, zaś 120.000 
w raz z zam orskiem i ko- 
lonjam i.

W  p od ob n y  sp osób  
zorganizow ano później 
k oście ln e  brygady ch łop ­
ców  („the Church L ad s’ 
Brigade"), a k iedy  gen. 
B aden-P ow ell piZ3'stąpił 
do tw orzenia drużyn har­
cerskich, w ielu  ch łopców , 
a n aw et całe od d zia ły  B. 
B, zg łosiły  sw e  w stą p ie ­
n ie  do zw iązku harcer­
sk iego.

W  ten  sp osób  n ie m ogło  b yć m ow y o konkuren­
cji m ięd zy  tem i d w om a organizacjam i m łodzieży . G e ­
nerał B aden-P ow ell przedstaw ia spraw ę w  ten mniej 
w ięcej sposób: O ba te braterskie zrzeszen ia ch łopców , 
brygady i harcerstw o, chociaż różnią się  strojami i ro­

dzajam i zajęć, zm ierzają  
do tego sam ego  celu, chcą  
bow iem  dać ch łopcom  
god ziw e zajęcie w  w o l­
nych godzinach  i zam ie­
rzają w yrobić ich na d o ­
brych obyw ateli, —  d la te­
go  w in n y  odnosić się  do  
sieb ie  przyjaźnie i pom a­
gać sobie. P od ob n ie w  w oj­
sku istnieją różne rodzaje 
b ro n i: p iechota, jazda, ar- 
tylerja. lo tn icy  i t. d., n o­
szą  on e rozm aite mundury 
i m ają k ażd y  inne ob o­
w iązki, jednak praca ich  
w szystk ich  m a na oku to- 
sam o, a m ianow icie dobro  
O jczyzny i d latego żyją  

k o leżeń stw ie.
Sir W illiam  Sm ith zm arł w  r. 1914; w  u roczystoś­

ciach pogrzebow ych , które m iały m iejsce w  londyńskiej 
katedrze św . P aw ła , w zię ło  udział bardzo w ielu  harce­

* ) D o k ła d n ie  in form u je  o  b ry g a d a c h  c h ło p c ó w  k siążk a  Bron. 

B o u ffa ła  p t  „ S z k o ły  p ° d  bronią** i A . M a łk o w sk ie g o  „ S co u tia g " , tam  

w ię c  o d s y ła m y  c ie k a w y ch .

O g ó ln y  w id o k  o b o z u .

P rzeg lą d  p ora n n y  w  o b o z ie .

one w  przyjaźni i


